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Na ządańie iednego z Obywatelow przy 
dozwoleniu aehos bo drukas 
Koku 1792, 
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CENSURA ORDINIS. 


Ex Mandato Ilustrifsimi Reverendifsimi 
Domini Bernardi Niegolewski, Abbatis An= 
drioviedsis S. O) Cisterc: Cancnici Ca- 
thedralis Cracouien: Commifsarii ac Visita- 

/ tons Generalis &c. legimus Concionem ab 
A.R.P. Thoma Chrzanowski Profefsore 
Eloquentiz in Monasterio Andreovien: die 
Sabbathi S. habitam . Que cum nihil con- 

' trarium Ottodoxa Fidei, ac bonis moribus, 
sed potius sanam Doctrinam ad eradicanda 
Vitia, propagandasq; Virtutes contineat, 
idcirco dignam luce publica censemus. 
“Datum in, Collegio Cracoviensis S. O. 
Ciste: SS. Apostolorum Petri & Pauli 
Die 29. 7bxi Anno Domini 1792. | 
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.Ühucusrixvs Lipisskı Camonicus Cathe- 
dralis Auditor & Judex Generalis Cray 
coviensis. MP» 3 
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« Di dimittimus eum sic, omnes credent 
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Jeżeli go zaniechamy wszyscy weń 
mwierzą. u Ja: 9. w Ro: U. 
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Bs to nierozsadna ostrożność, albo 


raczey chytrę zabiegi Polityki, krwawą 
przejęty zapalczywością Synagogi, ) ktora 


niezaradzicía tylko o przyczynie, dla ktoe . 


scyby wyzuć mogła z życia i honoru spra- 
wiedliwego . 
Jeżeli serce ludzkie może bydź spokoy= 


„ne będąc winne, Faryzeuszowie kosztowalł 


dzikiey rozkoszy, w głębokim milczeniu, 


„Ze potępili y zgubili tego; ktory w ich 


mniemaniu, miał Narod ich onieszczęśliwoś 
y zgubę przyprawić. 

Był to prawda punkt nay ważnieyszy 
ktory po. tych ludziach trzymaigcych picts 
Ar‘ SEGA 
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| szeństwo w interesach Stanu, y Religii, po 
ludziach tych: którychł interes osobisty, in- 
teres stawy,.y wziętości, był ściśle złączo>, 
ny z ińteresem- publicznym, wymagał za, 
wsze obrad naybacznieyszych, gruntniących 
spokoyność y chwałę Naroduz ostrożności 
naywiększcy. 
, Ale powinni byli, dla obiaśnienia się 
w tak wazney okoliczności, pilnie wyśle 
dzać micysea Pisma, odważyć na szali swig- 
tnicy, y rozumu , prawdziwość zdarzeń, 
zastanowić się nad dawnemi Proroctwami, y 
okolicznościami tyczącemi się Chrystusa, $ 
a tym samym postawić się W Stanie pozna- 
nia sie na prawdzie, iz tu nie hiewazy 
wszelka ostrożność, naychytrzeysze zabiegi, 
przeciw temu, ktoremu dziedzictwem były 
odkazane Narody: że sprawy iego» wyrażam 
ly na nim charaktery prawdziwego Meísya- 
sza, w którego żyłach płynąć miała Krew 
Dawida, sprawy które w dziciach świata 
uwieczniać się będą, a na które żaden y 
naybiegleyszy Oszust, niezdobył się nigdy < 
Ze on zatym nieprzyszedi zapuścić miecz 
y ogień na 1oñ0 ich Oyczyzny, albo zesro- 
mocié- czystość ofiar ich Synagogi: ze był 
raczey dobtym Narodu Obywatelem, Do- 
brym Pasterzem, Dobrym Nauczycielem, 
prowadzącym poddanych do podległości 
OY. posłuszeństwa, które winni byli swoim 
Cesarzom. Reddite que sunt Casaris Caesari, 
qué sunt Dei Deo, 


Ztem wszystkiem można widzieć tych 
mniemanych y pełnych zazdrości Medrcow 
judaizmu, zgromadzaiącychsię rozwazgig- 
cych, wysielaiącyh się na proiekta, poru= 
szaliących wszystkich sprężyn Polityki: na 
coż? dla zadanıa ciosu prawdzie, dla przy= 
émienia iey. Ze tn zachodzi pozor inte- 
iesu. ocalenia Narodu,” utrzymania iego 
szczęśliwości, iegochwały, pod tem więc 
hasłem, trzeba nie winnego potępić, a by 
cały Narod ocalić. Melius est ut unus ho= 
mo! moriatur, quam tota Gens pereat; trzeba 
życia iego obwinić, iak bezbożne potępić 
sprawy iego, iak szkodliwe, I ieżeli będzie 
tego potrzeba, lepiey tysiąc połkn ąć nieprzy= 
zwoitości, ahiżeli go niewinnym uznać 
y ogłośić , 

Okropne uklady! gniew y zapalczy- 


voíé Synagogi, niemoze się uspokoić tyl- 


ko przez zemste . Potrzebuie zatym ofiary, 
Wściekła zawziętość götuie icy ig. Stawia 
ią na, ołtarzu krzyża, do ktorego ią przy- 
biia, krew iey ktora przelewa w ktorey dzi- 


“kie swe okrucieństwo zanurza, $ciggalac na 


siebie y nasyny swóie. Sangvis Sit super nos, ^ 
& super filios nostros. AZ 
Oto los cnoty! naymniey szaconku.nay- 
wiecey niesprawiedliwosci odbierać, Lia- 
kicy niegdyś Chrystus od.iednego Narodu, 
takiey dziś niesprawiepliwości Cnotliwi: 


€ 


od. całego doznaig Swiata. 
Ale iużże przeto cnota godną bydź 
: nales: 


należytego przesraic tzacunku, zeia świat 
dzikim prześladowaniem ściga. Jzalisz nie 
ona iest, któta utrzymuie Trony, gröntuie 
szczęśliwość społeczeństw; | prawdziwa 
Człowiekowi iedna wielkość y chwalę? Los 
Narodu tego, na „ktory padła Krew tego 


Boga Czlowicka,ktorego zaboystwem zma- ‚x 


zał swe ręce y zelżywy Krzyż mu zgotował, 
mie iestze przekonywaiącym tey prawdy do- 
wodem ? Niekosztowałze on, słodkich tyeh 
«noty owocow, przed dopełnieniem swcy 
abrodni? Oney dokonawszy, niestalze się 
Jednym  znaynieszczesliwszych, ktorego 
Tron wieczna okryla chańba, smutne tylko 
sy dziejach Narodow zostawiwszy ślady ie- 
go świętności ? 

Nic tu niepomogła wszelka ostrożność, 
maybacznieisze zaradzenia. grontuiące po- 
myślny los bytu tego Narodu, Który stał się 
nieprzyiacielem Cnoty < Tę potępiwszy, zgi- 
mąć chaniebni musiał ;równieiak chaniebną 
zadał śmierć Temu, ktory przyszedł, na zba- 
wienie iego, i całego rodzaiu ludzkiego. 

A ten Bóg i Człowiek ukrzyżowany 
wtrącony do grobu, przestalze tam bydź 
Wielkim Bogiem 2, Bogiem ogrómnego Ma- 
jestatu? Bogiem Wszechmocności ? Juzze 
tam zgineła Jego chwała, wziętość i zdo- 
bycz ? Ale on tylko umiera iak Człowiek , 
z martwych zaś powsanie, iako Pan życia 
& śmierci, iako Bóg potęgi i mocy, Bog 

spra 


» 
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sprawiedliwości: zmartwychpowstanie 4 
chwałą i wielkości jego końca nie będzie, 
Magnitudinis ejus non est finis. 0, , 

Oby ? świat. umiał poznawać prawdzi- 
wey szczęśliwości i chwały zrodlo. Oby: 
przekonał się i czytał w Cnocie wielkość 
którą człowieka zaszczyca, a którą on mu 
na darmo gdzieindziey skazuie: umiałby 
wzgardzoney od siebie, należyty oddawać 
szacunek. 

Należy tu gruby iego zbłąd na oko wy= 
stawić aby go zawstydzić, a ztąd grunto- 
wna prawdziwey wielksci i szczęśliwości 
okazać mu zasade. Dwie te więc na za- 


wstydzenie go godne caley waszey bacz= 


mości stanowię prawdy Że” - 
Sama cnota prawdziwą człowiekowi wiel-- 


kość, toż społeczeństwu w ktorym  zyie, 
rzetelną iedna szszęśliwość i chwałę. 
Glos Religii i rozumu, ieżeli tylko sets 


-com naszym słodkiey przekonania pozwo- . 


jemy wolności, wszelką o tych dwoch 
prawdach uprzątnie nam wątpliwość Ec, 
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CZESC PIERWSZA 

ee światło Religii nie oswiecalos 
4 niewmawiało w człowieka potrzeby Cno- 
ty i iey szlachetności, samo przyrodzone 
$wiatlo o iey przckonywaloby szacunku i 


obowiązkach, 
; ; Byd2- , 


Bdyź ludżmi dobrego Obywatelstwa, 
Sząnować wszelką zwierzchność, i tey bydź 
podległym, wiernie dodefniad obowigzkow 

„Stanu, b3 ydź wdzięcznym, rzcte Inym, spra- 
wiedliw yia; miilosiernym, mię m obłu- 
dy, (odtoz yws2y w szelkie względy na Res 
‚ligiä) niesąż to obowiązki, kazdego pocz- 
ciwego i irozumneoo cziówieka. 

„Dlatego wszyscy prawie Filozofowie= 
ci naw et; których grube otaczały pogani- 
zmu ciemnoty ( wyłączywszy małą liczbę 
owych, kt tórych bezwstydność pomnozyta do 
klafsy nierozumnych zwierząt, i zamkneta 
im oczy, aby Bicwidadh przyroflzenia świa- 
tła, ktorym wzgardaili ) szanowali obowig- 
zkii Cory, lub błędne do iey nabycia, gła- 
szezac namietnosci, ktore wystepkami liczy= 
li, sd. walt łudz iom prawidla, 

Ze bezbożmość rowny człowiekowi ¡ak 
bestyi naanaczyla koniec że libertyn owę 
zacns istote, ktora sama tylko poznawaća 

"kochać może, z nike zennnym pomięszał zbio» 
rem błota kenn trafunck utwożył i ktore 
sam tylko trafunek zniszczyć ma na za- 
wsze, że icy uduchownienie - poczytał za- 
zapęd entuzyazmu, amiysl swoie zasskutek 
‚zolci, albo krwi: nie iest to dowod, przez 
ciw potrzebie cnoty, i iey szlachetności, a= 
le dowod okazniący . małą mężność serca; 
wnabywaniu i nosiadaniu icy, dla ktorey 


niedawiarek, woli się pozbyć niesmiertelno=' 


ści ZASZCZYCU, zamknąć Oczy na przyszłość» 
zaprzeczyć mayoczywistszym Religii pra- 
wgomi 
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wdom, anizeli poddać się iey obowiązkom, 
ktorych ponim wymaga, a ktore się w brew 
skazohemu iego sprzeciwiają sercu. 

jeżeli rownie pizyrodzone, rozumu 
światło, tak głos Religii przekonywa ka- 
Zdego'od uprzedzenia dalekieg 0, onieodby- 
tey potrze bie cnoty i iey subichéinoici tym 
samym skazuie mu, wielko$ci iego zasady.. 

Coz .albowiem, co człowieka pra- 
wdziwe wielkim i znakornitym czyni? 
Sąż ca Urzędy, Godoości, wyższość \sto~- 
poia który go zaleca! ale to są tylko ze- 


wnetrzene oKazafości, niestanowiace mie- 
E , 2 e 


'dzy (człowiekiem a czlowicekiem - istotney 


wielkosci roznicy: okazałości; ktorym. 
świat wspaniałe starań sto suigcych się do 
ziemskich zachodow, ponadawal na zwiska, 
a ktore wraz zświatem zdginą, sprawy zas 
wiary zostaną na wieki i składać, „będą, 
dzieie przyszłego wieku. Są to tylko świę- 
tne odzienia, ktore częstokroć i naypodley- 
sze dusze zdobią i wymagaia dla nich hofs 
du serca, gdy tym czasem zdzieraig na- 
czelnik zkonia ktorego kupuia. + 

Mowmy że możni i wielcy są ludzie, 
Ktorzy ziemią t morzem władają, ktorych 
Tron otacza potęga, zdobi zwycięst chwa: 
1a, ale wieksi nierownie ktorzy swym. wlá- 
daią sarcem, stanowią mu wyroki i nad 
nim zwyciężcy pannią Obszetność Cnoty; 
wielkość ich wymierza.  Jeslis podciwym*? 

nie- 


nie potrzeba ci ani skarcow,, abyś był bo- 
gatym, ani świętnych tytulow, abyś był 
znakormitym Posiadanie całego świata nie- 


powickszy twoiey wielkości, ktora przez 


mote dziedziezysz. 
Jest ‚to obrazaiący widok patrzyć na- 
“wyniosiego przy dzikiey hordzie chlubiące- 


go się zslepego urodzenia losu, na ktory. 


nie zasłużył 1 procz ktorego. nic wigcey w 
spadku nie, wziął po. Przodkach ' swoich 
nad sece podłe i lękliwe. 

Piękna w prawdzie rzecz, bydź szlache- 
tnym ptzez urodzenie, ale pieknieysza nie- 
rowniebydź szlachetnym przez cnotę. Był 
by to błąd jeden’ znaygrubszych, rozumieć, 
że Urodzenie naylepsze, zaraz znakomi- 
tym czyni. Nie sąż warci częstokroć na- 
stepcy, aby dla swych ladaiakich postępkow, 
powrocili „do owey podłości i niskości, z 
ktorey dzwignęła się dobrych Przodkow 
(notas =, 

Powinno tu dziwie, Ze można stać się 

ak głupio zaślepionym; iż z pokrzywdze. 
niew ludzkości, ucziwą bydź się sądzi, zle- 
wa‘ pogardę i chańbę; iak naostatnich nie- 
‚wolnikow, na tych ktorych natura istno- 
$ciami iednego thieé chciała rodzaiu, wy- 
nośić sę nad innych. dla tey przypadko- 
wey świętności, ktora za kilka ieszcze mi- 
nut zgaśnie, i ktora głupich tylko brie po- 
oczach Dusza nie śmiertelna, przyiaciele nie 
smiertelni w braciach twoich. zacni sprzy= 
mic- 


la 
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miarzeńcy w duchach drugiego robzaiu, 
z ktoremi Sie kiedyś masz zlgczyé powsze- 
chny Oyciec w powszechnym wszystkich. 
Stworcy, Oto iest, coś pradziwą chwałę 
i wielkość twoię czyni. 
Nadarmo pyszny bogacz usilnie oma- 
mić oczy innych, tym blaskiem Ktory go 
Otacza, Besrozumny! zapomina © tym, ze 
w ręku śmierci, zostawieło świętne odzienie 
ktore go zdobi i że znakomitym iest tylko 
dlatego, że innych niedostatki pomnożyty 
iego wielkość, a niżeli przez wewnetrzną ze 
tak powiem wartość, Cnota iest naywięk- 


-szym człowieka skarbem, iednaiącym diu 


tę wielkość, ktorey pozno „w obfitości szu= 
ka. Posiadanie iego iest pewne, Szacunek” 
jego odziedzicza Bóg. 25 dd 
Przymioty, dowcip, wziętość iednaią 
w prawdzie i przynoszą człowiekowi chwa 
le i świat mu ią przyznaję; nie zawsze 
jednak wielkim go czynią : zewsze Cnota, 
iednaiąc mu tey chwały stopień, do ktorey 
go, szanowny charakter serca, i nicod- = 
mi¢nne rozumu prawidia, wynoszą. Nie 
iestze więc iedyng wielkości iegó zasadą © 
już przez wzglą na iey szlachetnoćć i we- 
wnętrzny szaczunek, ktory posiada, iuż 
przez wzgląd na trudność nabycia i po- 
siadania icy. A 
Zaiste czuwać nieprzestavie, nad skłon= 
nościami serca, kochać co zmyślność udrę- 
cza, uśmiechać się w nieszczęściach, pod- 
| o  dawc 


dawać się ochotnie prawu cierpienia, ko- 
chać nieprzyiaciol iim dobfze czynić: saz 
to obowiązki do wykonania łatwe, iak do- 
skonale i święte? `. : 

O iak tu wiele potrzeba męstwa czło- 
wieka, aby prawdziwą posiadał i dziedzi- 
czył Cnotę? Arto powszechne obyczaiow 
zepsucie, w posrod „ktorego o nie starać się 
przychodzi, nieprzydaiez do nabycia icy ie- 
szcze więcey trudności i nieprzełamanych 
prawie oporow ? 


. Zyiemyw wieku nad ktory potomność a 


nigdy podobno w ustępnych dniach swo- 
ich opiakańszych nie wyda czaszow: w wie- 
ku, gdzie to każdy przechwała się i po- 
pisuie z stystematycznym rozumęm, każdy 
gra rolę rhędrca, udaie się za Filozofa oświe- 
conego i staie. Się Apostofem błędu, ktory 
z obłąkanych, myśli izadz wyciąga, nikt 
zaś do tego przyznać się niechce ze glupi. 
fozna mowić że liczba tych metody- 
cznych rozumkow, trzoda tych modnych 
prze kaprys 1 serce, bez wiarkow, pomno- 
żyła sie nad liczbę :Uczniow Jezusa Chrz- 
stusa. Okropna ich Filozofia, napełniła wszy 
stkie Księgi i społeczeństwa; 2 Pałacow 
Pańskich-przeszła do pospólstwa si wszędzie 
pobożność sprawiędliwych, obrazona,bywa 
mowami bezbożności i libertynizmu mas 
xymami. Wszędzie w posiedzeniach Wi- 
dzieć można lůdzi płochych i rozwio- 
złych, rzućaiących Żart ostry ma Religią i 
: Cno- 


£ 
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Cnote iak na rzecz, ktorą włjś nie pięknie 


szczypać. 
ezeli to są skutki oświecenia, ktore- 
ośmnasty , a nie raczey 


4 go dar zdobi wiek 
| nie wszystkich 


iego niedostatku (boé czas 

[y wydo:konali ) przystańmy na to: ze rozumı\ 
częstokroć wtrąca nas w losy nieszczęstie;.y 

» naywiększe nieszczęścia są prawiei, zawsze 
| dziełem, wielkich dowcipow. Chcac ie- 
~ dnak prawdzie ugodzié. do twarzy aby tok 
byli ladzie warci wrzeczy sqmey, szano- 
wnego rozumnych nazwiska, na to się nie 
zgadzam.  Zaszczyt ten Cnotliwym tylko, 

im cecha szalenców w zapłacie nalezy. Je- 


A Zeli ich urazam? to dobrze. . Zyczę im 
f przez wstręt, aby razonemi niebyli, bydź 


rozumnieyszemi, Jeżeli pokrzywdzam be-, 
de obowigzanym chwalebnym wrocié to, 
czego nicgodnym zaprzeczam. _¥ym Cza» 
sem. wprzod słuszności, wreszcie im winien 
lestem. ć PR 
j Nie sądze aby można inaczcy cenić 
| tych, ktorzy nieznaig Religii y Cnoty 
szacunku; ktorzy uciekaiąc się do Filozofii 
dla obrony interesu serca ktorego się stali, 
*  . maynikezemnicyszemi niewolnikami: obrali 

sobie pod icy uczciwą barwą nieiako zho- 
| vc norem, bydź mniey poczciwemi. Pra- 
| güglbym -aby się postarali owiększy ` bo- 
= mor nad ten ktorego w*zepsuciu swego po- 
szukuią serca. Niechay cnotliwemi. będą ' 


aby ich podług słuszności szacować, Na 
= "mało 


maloby sig przydało zbiiać ich. Niemo- 
Żna żwciçżać tylko orężem prawdy, a oni 
się zuchwalym przeciw niey uzbroili oporem, 

Zaniechaymyz ich i wniesmy ragzey; 

ieżeli iest coby człowieka znakomitym i pra 
ad chwały godnieyszym nczynic mo- 
gio, nad to męstwo, z ktorym musię o cnotę 
powszechnie od świata wa sdrdzódą starać 
przychodzi? nad to zwycięstwo, ktore nad 
sobą i innemi odnosi: walcząc przeciw 
błędnym az okrzykiem przyictym maxymom 
świata wyrazaiac wtenczas Cnotę nasobie, 
kiedy zamiast należytego szacunku, same 
tylko od biera pogardę, i: przesladowanies 
a tym czaszem zbrodnia honory odbiera, ko» 
rzyści odnośi, 

Cnocliwi! warciście szacunkú w oczach 
naszyc h, godniscie hołdu naszego. Niechay 
iak chce świad uwielbia i wywysza swoich 
tycerzów, niechay im wystawia kolosy sła= 
wy ich waleczności, aby ią naynierychlei- 
sza uwieczniala potomność. Niechay Dzie- 
ie Narodow brzmią odgłosem chwały swo- 
ich woiennikow, swoich Bohatyrow, chwa- 
ła ta, moze bydź przypadkowa tylko, co 
zaś wam Cnotliwi, Cnota ią dale; Laury 

są dlanich, a serca nasze dla was. Wszyst= 

kie pamiętniki pychy ludzkiey zginą ze 
światem ktory ie wystawił, zwycięstwa i 
podbicia, układy i przedśiewzięcia hayzna- 
komitsze; wygluzowane zostaną zpamieci 
ludzkiey, sławy waszey wielkości nie śinier= 
M będzie, > @ZESC 


CZESC DRUGA 


O,, każdy Narod te świętne dza. aiczyi 
ozdoby, losiego byłby dopiero na ten czas 
losem prawdziwey chwały, losem icdnaig- 
cym mu rzetelną szczęśliwość i wielkość, —. 

Nie wchodząc w układy [Opatrzności 
dla ziednania chwały spoleczenstwu iakie- 
mu i szczęśliwości Obywatelow, co ią 
składaią, ktoryż proszę zbior polityczny, 
może bydź 'świętnicysy? nad ten, ktory- 
by się składał ze wszystkich maxym Religii 
w iedaym umieszczonych dziele? 

Mowmy: ze Prawodawcy Filozofowie, 
Woiownicy, prawdziwą przynoszą spole- 
czenstwu szczęśliwość, Czciymy tych do- | 
bróczyńcow rodzaiu ludzkiego, ktory za- 
bobonna ubostwieta starożytność, Powiedz- 
any że Rolnictwo, rzemiosło, handel, ma- 
igtki Obywatelow, cła, podatki, czynią 
Narod mocny, rzadny i kwitnący, Dziele 
Narodow, przeciwną ogłaszają nam prawdę. 

Naysławnicyszych Rzeczypospolitych 


trwałości, mimo Świętną ich Prawoda. 


wcow Powagę, nie wymierzałaż zawsze 
Obywatelow Sprawiedliwość i Cnota? ich 
pomyślność i chwała nie byłże tylekroć, od 
ach zwyciezeow, okryła chanba, z przelewa- 
niem w krwi ich, własnych ich występkow, 
ilekroć ztały się ceatrum posmiewiska i w 
zgardy dla Cnoty? 2 
Lud Jzraclski zawsze w przemiańach 
£hwá= 


chwały, y upokorzenia, swobod , y niewos 
li, w miarę swych zbrodni lub ‘pösiuszen= 
stwa ku Bogu ktory wreście icden występek 
Ahana, w okropne zamićszanie wprawia- 
Mie aestze widocznym tey prawdy -de= 
wodem Z Po 

. Rzym, który Swigtnoscig swoią zadzi- 
wiał (świat cały, przed którego -potęgą 
dizaly Monarchie ziemi, mimo rzadką 
wąleczność, y męstwo swoich Woiowni- 
kow, niebylze tyle tylko szczęśliwy, ile 
cnotiiwy? 

Filozofowie; ieżeli uszżczęśliwiaią spo- 
feczeństwo, pytani się, za co Kaito gina przez 
długi czas szczęśliwąbyła, a Filozofow Dic- 
‘miata? Sparta nim ich poznata? za co ich 
śmiercią karano f lub z Kraiow wypedzance 
znać że mięszali ich spokoyność, ze byli 


t 


(ak sa y dzisicysi-ich masladowcy ) nies, 


przyiacioimi Tronu, ytey powagi, ktorą 
szanowaé y kochać byli powinni Mnie sig 
zdaie, | Jakże więć do uszczęśliwienia spo- 
łeczeństwa przykładać się maig a wreście” 
niechby się oni iak chcieli, nayszczerzcy do 
niego przykładali zawsze to niezłamaną bę- 
dzie prawdą, że sama unich Cnota prawdzi- 
wey chwały y świętności iego, icst zasadą. 
Idzcie wielcy Politycy (mowi ieden z Pro- 
rokow) zakładaycie Ołtarze Fortunie, a ia 
(mowi Pan) ak ruszaią wiosłem na wodzie 
uderze, rozproszę, y zniszczę Krolestwa. — 
Bóg to iest zaiste, którego Opattzność. 
== © rządzi | 


rządzi Światem, kiernie iego losami! Or 
dest ustaoowicieleim Społeczeństw Panem i 
Obroną Narodow; On utrzymuie Tromy ż 
wedfug upodobania swego, one wywraca, 
Niemasz mocy i rady, przeciw mocy ira 
dzie Wiekuisctego. Niemasz ulozen-i kro 
ków uszczęśliwiaiących Społeczeństwo, ie 
żeli w taiemnice światowey mądrości, ia.. 
kie wchodzą sprężyny, ktore się sprzecivmia- 
ią Woli Naywyższego Narodow Rzydey. ` 
Dobry Monarcha w Osobie Oyca, Iko- 
chaiący swoich Poddanych i dobro swego 
Narodu: Caodiwy Minister, wb iaźni Bo- 
ga dopełniaiącz swego Urzędu, pamictaigey 
na to, że skryte iego układy, sądzić w ezd- - 
sie będą, Sprawiedliwe Magisratury, czy+: 
migce sąd każdemu, umieiące nadgradząć . . 
lub karać. Wierni poddani, dopełnieiący . 
obowiązkow Religii, boiący sie iszanuigey . 
Królow, iako swoich Oycow Pasterzow 
“i Obröncow, oto zasada chwały i szczesli- 
wości  Społeczeństw. : : 
Rękodzieła handel, Ekonomia i te po» 
magaią wprawdzie do ich uszczęśliwieniaż 
ale żeto są potrzeby bardziey do życia fizye 
cznego, ktore mamy. wspolne z innemi 
zwięrzętami służące, wewnetrzney więc ich 
i gruntowney, niemogą zabespieczyć spo- 
koynosci i chwały, | 
Przytey zewnetrzney świętności ktorą 
im te sźczęśliwę przemysłu ludzkiego wyna- 
lazki iednaia, odłączywszy na st; ę Res 
Br BE ° 


ligig i Cnotę, upowazniwszy zbrodnię, o iak 
ie prawdziwie nędzne uważać będzie moża, 
Będą tam prawda Obywatele dobrze 


‚sig maiący, ale złości pełni, niepostuszni 


prawu, Monarcha będzie tam nie pewny ta= 
go Tronu, ktory posiada, tysiąc złośliwych 
rywalow będą icgo poszukiwać zguby, Pos 
wága Prawodastwa, będzie wktadać obo- 
wiązki, bez względu na dobro po ldauych, 
a ci, co miliony mieli, uszczęśliwić ludu, bę- 
dą tylko własnego poszukiwać zyska. Do- 
mownik będzie zabiiał swego Pana tale 
zwierza, Syn dusił Oyca swego, iak wilk 
pożera barana, Mocznieszy pozaebi siabsze= 
go i nikt pewny, niebędzie swoiey własności. 
Petno cam będzie prozniakow zakopuiacych 
swoie talenta, pełno łotrow, bezwstydnych 
oszustow, matacow, nieznaigczch inne- 
go prawa, innego wędzidła, Boga, nad 
siebie samych, 

Otoż los społeczeństwa, ktore reko- 
dzieła handel, Ekomika it. d. swigenym 
czynią wktorym, przyiym wszystkie Cno- 
ta wzgardzoną, zbrodnia upowaznioną zo- 
stała. Potrzeba więc nadto, chcąc go pra- 
wdziwie szczęśliwym uczynić, aby tam 
kwitnęła, miłość, ludzkość, politowanie; 
posluszefsewo, boiaźń, szczerość, | 

Naten czas dopiero każdy w nim zyia- 
cy, sluchaiacy głosu i pogrożek Ewangélii 
przeciw nicuzytecznemu słudze, będzie po» 


praca: 


jększał swoie talenta, zatrudniać się będzie ^ 


A 


a 


pracą rąk swoich, naswoy i powszechny us 


żytek. Będzie pówiększał swoy maigtek, 
nie wydzieraigc cudzego, Trony zostang 
zabespieczone dlapodlegtosci i posluszen 
stwa poddanych, w kilku zostaigce ręku ro- 
zeydą się pe Narodzie. Każdy pewny be- 

dzie swoiego maiątku, ktory posiada, ktory | 
mu za bespieczy prawo i sprawiedliwość 
Cnotliwych sąsiadow; aieżeli tego będzie po 
potrzeba, niezwalaigc na innych, tych obo-. 
wiązkow, chętnie go ofiarować będzie, dla 
powszechnego Narodu dobra ktnrego iest 
członkiem. Wszystkich ożywiać będzie 
duch prawdziwego patryotyzmu, wszystkich 
łączyć i iednoczyć będzie węzeł miłości wza= 
iemney Mniey tam widzieć będzie można tez, 
a niżeli rąk gotowych na ich otarcie, Każdy 
nieść będzie życie swoie zochotą ginąć za 
O yczyzne ktorey iest Synem. Ci ktorym po 
wierzona iest moc prawodawcza; będą wkta- 
dać obowiązki na poddanych, przez wzgląd 
na ich dobro, nieposzukuiac wtym własne» 
go zysku, nie będą dla osobistego intereste 
zaprzedawać obcym Braci swoich, ich Zon 

i dzieci ich, nie będą na nich wkładać kay- 
dan, aby wniewoli pod przemocą ięczęli à 


, płakali słowem; Każdy będzie kochał swoię 


Oyczyznę, każdy będzie się starał, bydz do- 
brym Obywatelem, dobrym Sędzią, dobrym 
Panem, dobrym Przyiacielem. > E 
„Szczęśliwy zaiste dopiero na tenezas 
byłby Narod ten, ktoryby sig z tak. doskona- 
RE Ba. nioe w ach 


fych składał Chrze$cian! byłobyto iedno 
ciało rządnie z wielu członkow złożone, ic= 
dna szczęśliwa Familia, postawiona na nay- 
wyższym stopniu wielkościi chwały! Coza 
spokoyność, łagodność, iedność; wydawala- 
by się w nim każdyby, pragnął żyć w takim 
społeczeństwie, Z podziwieniem  spoglą* 
danoby na iego szezęście i siłę, W dzieiach 
wszystkich Narodow, uwiecznionoby iego 
pamiątkę, iego chwalę. 

- Kiedy Cnota tak obfitych dla człowie= 
ka i Narodu w ktorym żyie iest zrodłem ko- 
rżyści niewartaz więc aby ią odziedziczyły 
serca nasze, na nasz i powszechny użytek? 
godnaż aby na powszdchną u świata zasłu- 
giwała pogardę i prześladowanie, ktorym 
13 ściga? ; 

Niechcę ia tu daleko zapędzać gorliwości 
/moicy, abym wieki nasze, ochydna bezboz- 
"ności miał naznaczać cechą. Dla was tylko 

Cnotliwi, dla serc waszych to pociesźenie nio 
sę, że Cnota w asża, wpośrod tych przeciwno 
ści, ktorych doświadcza świętnieysz a zawsżę 
bydź zaczyna. Ten szacunek, który wam 
Świat odmawia, dzikim was przesladowa- 
niem Scigaigc, zabespiecza wam unas Bądź 
cie wniey wiernemi, mybedziemy dla was 
wszacunku, wierny będzie Bog woddaniu 
Wam zareczoney nadgrody, wuwieńczeniu 
was Koroną chwcły i sprawiedliwości, 
ktorą diawas wieczno-trwałą i nieSmick 
 "tsIng. w Niebie zgotował. Amen 


